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Seey egłssień: Na 
ł-e j  s tronie wiersz 
Bfttptrełowy mk. 8.oo, 
na  Hl-ej stronie— 
mk. i.00, na. IV-ej 
stronie  —4.00 fen., 
n a d e s ł a n e  za 
wiersz garmonto- 
wy — sak. 10.00. 
P ró b n e  ogłoszenia 
pa 10 fen. za wy- 
ras. Najmniejsze 
A rab ie  ogłoszenie 

*.00 fea. •

A is e r  dla listśw 
I iepee*: „Iskra* 

osnowie©.

r 3 . v ; t t - r  •
t  N,. j

Prenumerata wyno
si: Z odnoszeniem 
do domu i p rze
sy łką  p o c z t o w ą  

miesięcznie

M
ziały własna l 

toinie mliaa 
e w s t is f*  t  

wie mliea 
•wicaa.

BZIBNNtK PRLITYCZNY, SPOŁECZNY I LJTBRACKi

I Oto 2 4 - g o  * 0  3 0 -go s ie rp n ia  I92O r.

K!*° „Zemsta Jłanryka Henn”
2-gi epizod Serji  ’„TAJEMMCŁY AUTOBUS*

dramat atrakcyjny w 4 ez. ze słynnymi włoskimi artystami 
A d e l a j d q  R e g i n o  ł D o m i n i k i e m  S e r r a  w  ro la c h  g łów nych .

Nad program: K t m o e  i  fircywesćta fa r s i .  w 2 cz
Począ tek  przedstaw: o  6 w Niedzielą o 4 godzinie popołudniu.

Jak w /gląda s iła
obrad mMskich?

Warszaw?, 25 sierpnia.
.Daily Mail* zamieszcza * de • 

Peszę iskrową z Moskwy, po 
chodzącą dd koresjJendents te 
go pisma z Mtńka K orespon
dent ten doncsi, że 17 bm. 
rozpocjęła się ko rf irenc ja  w

małe! salce pew rego budynku 
szkolnego, ktćrego ściany przy- 
ozd tbione futury tycznymi por 
tretami Lenina, Trockiego, Mar 
ksa, Tołstoja, Turgentewa i 
DostSj:wskiego. Rzsvjska d e 
legacja składa się z 20 człon
ków. Są to Polacy bolszewicy, 
ubrani przeważnie w m undu
ry najrozmaitszego pochodzę 
nia.

Br- m id y ey n j

hm. un-ana
Ł s r ty sa t .  kltnłki ekora* *kźr- 
•**1. >żyw. prep. 814. Analiz. 

« ik r* sk o p .
1̂ —I  p. I 6—8 pp. Kek. 6—8 pp.

Małachowskiego (Febryczna) W 16i 
4owi Pogody,

B i u r a l i s t k a  p r  H e j m a n
o b e z n a n a  D r a k t v c z m e  z ra- *obeznana praktycznie z ra

chunkowością  
n a t y c h m i a s t  p e t n c k a a  

fiftrty: Szklfrnlt, Targowa 20. 
8d 9— 12 i cd 2—5.

m u m

K ołłątaja  J h  16. 
•hsr. fisza, *»ta I gardła 

9i  4 — 6 pp.

- l i i  sili i i i -M ii i
Kamienie# i Kraisi* j a d ą  do  d am n

Berlin, 26 sierpnia.

(Tel. w ł )

„Deutsche Aligm. Ztg.“ Prasa zam ieszcza tele-  
donosi z dobrze poinfarma- gram Havasa, donoszący, że  
wane źródła angielskiego z Kamieniew i Krasin zażądali 
Lucerny, że rząd angielski paszportów i jutro opuszcza-  
zerwał stosunki z bolszewją. | ją  Anglję.

( iR u i t ł )  rzjdu pelskifge 
w sp rn lt  pokejc.

Warszawa, 26 sierpnia.
(P. A T )

Z w ycięstw o  wojsk pól-  
tyich w niczym nie zm ię
t o  s tan ow isk a  rządu p o l 
n e g o  w spraw ie zawarcfa
Pokoju.

Trwały, spraw iedliw y i 
j^ n o ro w y  pokój był c e le m ,
Który przyświeca! rządowi  
Polsk iem u w dniu najwięk-
s?ogo niebezpieczeństwa, za 
9rs ta jącego  P o lste  przez 
n®jazd armji bolszewickiej, 
delegacja, jadąca do  
f iń s k a ,  zaopatrzona była w 
•hstrukcje, m ające  dopro
wadzić, do rozejmu i uchwa-  

preliminarja t a k i e g o  w ła
m ie  pokoju.»Ta sam a d e le -  
9acja z niezmienionym i in
strukcjami nadal czyni wy
tyki dla uzyskania rozejmu  
* pokoju i w niczym nie zo
stała zachwiana niezłomna  
^ c y z j a  rządu po l sk i e g o  za
kotwienia w sp ra w ie d l iw y  
sposób zatargu z r z ą d e m  
bolszewickim. P rz ec iw ko  na 
rodowi rosyjskiemu wojny  
hie prowadziliśmy i nie pro
wadzimy, ani też nie pra 
9niem y zawładnąć c u d z y m i  
Ziemiami, lecz przeciwnie, 
hważam y przyjazne w sfó !
“tycie z n a rod em  rosy sk im  
ty  p o d s ta w ę  trwałej p acy 
fikacji Eurcpy W schodniej, p ro w a d zen ia

Usiłowania te będą jed
nak daremne, jeżeli kom u 
nikowanie się rządu poi 
sk iego  z delegacją w Miń
sku będzie nadal napotykać  
na trudności techniczne w 
w y m ia - ie i wysyłce kurje- 
rów.

Rząd polski w ym aga prze
to, żeby przy toczących się  
naradach w Mińsku usunię
to wszelkie trudności ko 
munikacyjne, gdyż tylko 
bezpośredni i ścisły kontakt 
rządu ze swoją delegacją  
m ę ż e  stworzyć warunki —  
do doprowadzenia rokowań  
do pom yślnego  rezultatu.

Prezydent ministrów  
WINCENTY WITOS.

takcie bezpośrednim , mini-, 
ster spraw zagranicznych  
wezwał telegraficznie pre
zydenta delegacji Dąbskie-  
go, aby spotkał się z cz łon
kami w Brześciu Litewskim  
i  zdał relację z przebiegu  
rokowań. W czasie  n ieobe
cności prezydenta delegacji 
zastępow ać go  będzie pod
sekretarz stanu Wróblewski.

PiHjdiDt (eliOitjl p łc p t j
t n m j  do BfitStli.

Warszawa, 26 sierpnia.
(P. A. T.)

Min. spr. zagr. kom uni
kuje:

„Komunikacja radiotele
graficzna z naszą delegacją  
p ok ojow ą w Mmsku n a p o 
tyka w dalszym ciągu na 
trudności. Szeregu depesz-  
dotąd nie otrzymaliśmy, a 
nadchodzące są częściow o  
zniekształ one i niezrozu
miałe- Ponieważ w tych 
warunkach nie m oże  być 
m ow y o niezbędnym dla 
Drowadzenia rckowań kon-

Koaferencj ipokojowa 
w Warszawie.
■Londyn, 26  s ie rp n ia .

_ (Tel. wł.)
Keresp. warszawski „Msr- 

*i*S F*si" Aonssl, żn za- 
prspsnswano sevrietem prse-
a ieslem ie  s ię  k n a f e r s n c j i  z 
Mińska do Warszawy

Toż p ism o  denosl,  że po 
s u w a n ie  s ię  w o js k  n a p rz ó d  
ukończono  w szęd z ie ,  p ró cz  
f ro n tu  po łudn iow ego , gdz ie  
B u d ie n n j j  o p e ru je  je s z c z e  
n a d  Z b ruczem ,

Horseo, 26 sierpnia, 
(P. A. T /

Rodjo.
Depatacja sowiecko w 

Londynie oświadczyła, że 
z powoda porcstałcj wqtpli- 
isjoś i co do ich dobrej *?o- 
li dalszy pobyt ich Lon
dynie nie ma żadnego cela. 
Równocześnie jednak dono
si dyplomatyczny korespon
dent „Evening S tendar t“, 
iż dano znać z miorodaj

nej instancji angielskiej, źc 
rząd  sowiecki bynajmniej 
nic obstaje przy b a ran k a  
otworzenia milicji cywilnej 
dla Polski.

Rząd sowiecki podobno 
‘gotów jest do znanych a- 
stępstw i w innych punk
tach. Korespondent doda
je, że zachodzą ważne po
wody, dla których prawdo
podobnie pertraktacje w krót
ce przeniesione będą • do 
Warszawy.

Za gadzinowe peniądze.
Sibsyrij sm haJiitwickii i \ t  .lifly  Hirilia‘

W Mińsku n?e będzie 
reprezeitaifców pras/

Warszawę, 26 sierpnia.

Za korespondentami Pi >m po l
skich powrócili do Warszawy 
korespondenci pism angiilskica 
i arr* rykańskich nie mogąc 
dotrzeć do Mińska. Wobec te 
go ani prasa pclska, ani za 
graniczna nie bądą w M ńsku 
leprezentowane.

W ytzł#  w r* « e ie  s a  Jaw, j a 
ka jes t  geaeaa gw ałtow iynk 
s y » p a t j i  «1» rządu  sswiatkiego,
o ka iyw asych  prseas londyńaki 
„Daily Herald*.

Dzieaniki angielskie ogłasza
ją  Hiianowicie szereg doku 
m ea t  iw, opartych na przeję 
tych  j rz c z  admiralicję angiel
ską rad iodepeszich , Jakie w y
mieni 1 Csiczsrin z Litwinowem. 
Okasuje się, że rząd sowieoki 
udzielał „Daily Heraldowi* 
auaczayoh subsydjów, które 
wyfłaoał w  ten sposób, że prze- 
kaŁ>Twsł wydawnictwu zrabo
wane w bankach walcry oŁiń- 
skie, sprzedawane następnie 
na giełdzie londyńskiej.

Zaczęło się od tranzakcji pa. 
jerowych. Na żądanie Lan3 
nryego (w ydiw cy dziennika) 

C iicz jrin  przyznał mu znaczne 
k redy ty  na zakup papieru  f  n- 
landzkiego. Później jednak, 
gdy mimo wszyatko deficyty 
dziennika w zrastały, Cziczerin 
przekazyw ać zaczął „Heraldo-

Lcmdyn, 21 sierpnia.
wi“ walary  ck i isk is ,  •  k tórych 
m ewa hyła  wyiej.

W  dniu  14 lipea b. r. gdy  
Jeż iawazja bolszewicka na 
serjo zaczęła Polsoe zagrażać, 
L ’t ł i n o w  depeszował do Cii- 
czerina:

„Jeżeli nie ped trzym am y 
„Daily Hjralda*, k tó ry  p rze
chodzi obecnie meże przesile
nie, daiennik ten  będzie  zm u
szony zostać szczerze „trade- 
Gnioitistycznym*. W  sprawach 
rosyjekieb jzachowuje się on 
tak, Jakgdyby  był naszym  or
ganem  Po podróży L w s b u ry -  
®8b» poszedł o* nsacznie na 
lewo i wypowieeział się otwar
cie za akcją bezpcśrednią. Po 
trzeba  mu 50000 w oiągu sze 
ś j iu  miesięcy.*

Oire 50 000 miesięcznie zna 
cznie się p. Cticserincwi opła
ciły, gdyż przygotowały opinję 
angielską do myśli o uznaniu  
rządu sowieckiego i jego wa
runków, staw ianych Polsce.



Z placu boju.
Ktwiśtiksi &\%tl

W arszawa, 27 sierpnia.
P . fV T.)

Komunikat sztabu general
nego z dnia 26 b. m.

F re n t pó łnaen^.
Na obcinku 1 i 5*ej ar- 

mji sytuacja bez zm Lny, 
Podczas opuszczana te re 
nu na zachód od liaji Mła
w a— Ciechanów w yłapano 
w dalszym ciągu 3 typ. nie
dobitków.

F ro n t środkow y.
W  re jo n *  miasta L e » sn  

znajduje się jeszcze kilka
tv c  wr»-'cV b o lsz e w ic k ic htys. wojsk bolszewickich 
wszystkich gatunków  broni, 
k tć re  pod ta sz y  aa ra : is -  
kim stawiały zaciekły opór, 
w yecfojąc s ?ą w  k k ru ik u  
granic niemieckich, W iado
mo, iż na jedaywt z odcin
ków  nasze oddziały były 
ostrzeliwane przez 2 bate* 
rje i karabiny m asr. bol
szewickie, ustaw ioce na te 
ren ie  bolszewickim.

Na szosie Kolno — M f- 
azyclec 5 7-my pułk  piecho
ty  zetknął się z tylaya* od
działem  nieprzyjacielskim  i 
po UDorczywei walee xd#- 
był 6 dz!?ł, 10 ksrV». M a
szynowych, sztandar i k&»- 
cek rje  10-ej dyw. jazdy 
bolszewickiej. 1

O dd iały 3-sj dyw. le i

fonów w w y jd z i e  na
obi yń zaskoczyły nieprzy

jaciela, o rg tn izu jąc ff o tfM  
sw e rozbite jedaostki i za
dały mu ciężkie straty , 
biorąc liO O jeń tśw , w ty** 
cały sztab 57 so 
wieckiej. W  akcji tej Kia- 
byto 4 działa i 1* kwraW. 
Maszy*. D. 25 b. m. woj
ska aasze zajęty Grajewo]

Front południowy.
Na w sebśd od Lwowa 

zad ę te  walki w rejoaie 
Zadw orza. Fozatyza lokal
ne utarczki patroli.

Nacz. dow. szt. gen.

„Varsziwiiflkt“.

„G*ieta“ podaje Lto|raf»szną 
psdebin* tego wydawni«4wa i 
przekład tekato, 1 którego przy- 
taoaamy rzeessy główne.

Oto wyjątki:
Na terytorjum polskim, wy- 

iwdonym s jarzma kapitali
stycznego, w Białymstoku, u- 
iworzył się tymczasowy jolski 
komitet rewolucyjny, w skład 
które'ge wthodią najwybitniejsi 
polały, działacze komunistyez- 
ni: friiewointesący Jaljsn Mar
chlewski; esłonkowie: Feliks 
Diiersyftski, Feliks Kofen, Ed 
ward Pfóekniak i Jeiey Ua- 
szlieht.

Polrewkom awróoił się do 
mas robctsicaysh wsi i miast 
z manifestem, w którym oś w iad- 
sis, i*j zadaniem jego jest u« 
tworzenie polskiej republiki 
socjalUtyemej, która ogłosi, £e 
ziemia i lasy są własnością 
ludu pracującego. „Towarzysze 
nie wypuszczajcie s waszych 
rąk praw i .wolności. Stańcie 
wsayssy w obronie rsąda ro- 
botniszrgi*.

Strut/ btlszfwikśw.
W arszaw *, 26 s ie rp ak .

(P. A. T.)
Jak donosi „Kur. W * ra r.“ 

w edług obliczeń ttm ezafo - 
wycb, w ielka bitwa pod 
W arszaw ą wyrządziła bol- 
sze * ikona stratynastępujące i

wzięliśmy do niewoli IO7 
tys. bolszewików, p rzsd*- 
stało się do Prus, W srh . 
3$ t y s , zab 'tych i ciężko 
ranych około 50 tys.

Rażeni tedy w ypraw a na 
W arszaw ę kosztował* bol
szewików 187 ty s ,  nie li
cząc olbrzym !:h stra t mate- 
rjalaych.

Miaata: Mława, Cieehsnórr, 
Milsk Mazowiecki i Radzymin 
zostały zdobjts prwz eaąrwe 
ną snuję. Giy propoaowaliśasy 
kapitilisty©Zfi*J Pdsea pokój 
na kasdzo kcraystnyeh waruc- 
kaafe, PGska ni* zgodziła iię 
aa te, gdyt — jak to cświtd- 
•zył leloft z delegatów war- 
sławskich —„było wówczas za 
Eimae*. Tt r&a kapitł listom war- 
srawakim ztekiło się „gerąeo*, 
śfioosą okeosie zawrseś pokój. 
W tym eolu przybiła do fnaa 
14 k. m. tclagasja raądw war
szawskiego z rajwybitiiejssy- 
mi pelitjkami na cmle.

Jasna jest dla wszyttkigb, 
t e  aanim ielegaeja ta dejedzie 
da Milska, gdzie ma się spot
kał ■ delegatami rządu »*■ 
wleekiego, w W amawie będzie 
Jtó sowy rząd robotaiaay. Dla- 
oaego przybywa ta ■felrgaija 
Biewiadomo. Psawdopedobaie 
pask&eaa »i a* ttraeh* ais 
•kcisli przebywał w W ar ssa
wie w «**£de gr*ewr*ta. U* 
tioeoka do Asoisji ni* kma* 
wesjewała im, dktego pasta 
mówili prow&daió rtkowacia 
pokojowe. Txkiek b«ka-erów 
priyoyło *4

Na *ebr«Bi* komitetów' ro- 
bftalesyek w Siedloaeh proed- 
stawioielo „boadu* i „poale- 
sjOB**' tświadołyli, że ustają 
jedynie riąd robetaiezy, który 
będą popierać i biesić. Przed- 
atawioiele P. P. S cświadezyli, 
f.o eała polityka ish paitji t y ł a  
fąłs*ywą, Jedynie rząd r#b#t- 
Bio»y może wyzwoli* Pelekę z 
pod jarzma (iax‘ięf«ów.
. Zebraa e uchwalił* r*55ei*ojf, 

która mehwala sjedsecseaie 
woByetkich zwiąskiw aiawodo- 
wych w j*de* *T*y zwiąs?k.

Jett t® cemny a tb y te k  da 
zbiera l i ta sy c h  jak j , fa l tśw  i 
dokameatów, które domageją 
się śeiełegd sbadaaia w drodze 
urzędowej.

l i t i i  g ris tn li i i i u n l u  
i iłt |i  i i ;  nil iutiji?

„Gazeta Pcranna" otrzymała 
egzempl. wydaaego prie* „Wy* 
dział pclityeanr przy radz e 
rcbotBiezpj XVIarmji*' bdsze- 
wiokiej piima w żargonie ly  
dowskim p. t. „WarszaiTianke*.

Od jedaego z • obywateli, któ 
ry w ostatnich dniach bawił w 
Stanisławowie, Tłumaczu, Doli 
nie i Stryju .Kurjer Lwowski* 
otrzymał następujące szczegóły 
o wydarzeniach w tych okoli
cach’.

Grasowały w Stryju—podług 
opowiadania— bandy rzekomo 
ukrainshie, rozpuszczone przez 
Czechosłowaków, które m ordu 
ją żołniirzy polskich i rabują 
szczególnie bydło, zabrane przez 
ludność ewakuowaną. W cko

licy St<yja zamórdowafy te ho r
dy keprtla  wojska polskiego. 
Po zdarciu z niego munduru i 
obuwia, zaprowadzone go do 
gminy — po przeszukaniu go 
związano mu rące zaprowadzo
no go na cmentarz i zsstrzeio- 
no tam  kulą ekrazytawą.

Do Stryja przyszli bolszewicy 
w piątek 20 bm. o godz. 9 wie 
czorem i grasowrii tam przez 
16 godz i#  Po zejąciu stacji 
kclejowej wypisali na murze 
czerwoną farbą w Jeżyku rosyj 
skim następujące zaaifdcsmie 
n i e :
„ Lichym naletom stancja S tr y j  
zm ia ta  8  k iwahryjskoju k r a s • 
r.oju kozacztja dywizjeju 2 0  au 
gusta  1 9 2 0  goda Da zdrastwu- 
je t  Tcrasnaja a rm ja ! Dtf zdrast- 
wujet polską/d i galicyjska ja  so 

-joieckaja reptibnkA  
Ukraińcy miejscowi przekre

ślili słowo „pclskaja* i napisali 
„ukraińskaja , bolszewicy jed 
nak pnywróciii pierwotny tekst 
i pcdkreślili słowo „pclskaja*

Po przybyciu bolszewików — 
jak nam opowiadają— ukraińcy 
miejscowi zgłosili się do korni 
sarza bolszewickiego—który cb  
j i j  chwilowo rządy—zrdlmaity 
mi żądaniami. Komisarz rr.iał 
im odpowiedzieć:

-  Wam to wszędzie źle i w 
Rosji i w Polsce; czy mało wem 
dali zbóia na zasiewy?

Skarżącym się na to, że pO' 
lacy nie chcieii ich przyjmować 
na kolej, na rozmsita posady, 
odpowiedzieć miał komistrz:

—Jeżeli was nie przyjmują 
d© urzędów, mogliście się o d 
dać innym zawodom i zejąciom 

Jeehiego zagorzałego ukraiń 
ca, który zwióc ł się natarczy 
n ie  d® kemissrza boissewic 
kiego z rozmaitymi żtlami— 0 1 
bili saw at bolszewicy, na któ 
rych ukn ińcy  miel! oddziały 
wać, jak czerwona chusta.

Bolszewicy w ciągu krótkiego 
pobytu w Stryju zdołali obra 
isowcć wszystaie większe sklepy, 
szczególnie iydewskie. Uizą- 
dzan® też rewizje po dom ach 
i rabowano złoto, srebro i „cza 
sy“ (zegarki); wególe, co w pa
dł* pod ręce. Sklepy któ 
rych właściwie nie ctwórzyłi, 
rozbijane, najczęściej granat*
M i.

Na skutek protestu kolejarzy 
— sle sylądrowaso kontum u 
kolejarzy. Kolejarze i inni o 
bywfttele stryjscy chcieii zało 
tyć wspólcą Milicję, ukraiicy  
aa  ta  jednak nie zgodzili się i 
Zfcłsżyć chcieli osobną milicje, 
a nastąppi* wspólną z żydanr.

Stacja stryjika zupełnie © 
pustoszała — miejscowi apasze 
rabują na niej co się de. W 
pi zaciągu paru godzin zabrano 
stasatąe drzewo, znajcujące się 
aa sbłedzie,

Po nadejśtiu pancerki pel 
skiej nastąpiło uspckcjet ia.

ck» orsx roboiy prsy budo- scy; odbywa się wsiystk® 
wie portu w Pucku. zupełnie gładko.

A jednak * ;  ładnej;!
Gdańsk, 26 “sierpnia.

(P A. T.)
Dziś w południe rozpoczę

ło się wyładowywanie prze
znaczonej dla Polski broni 
i aw unisji % parowca fra n 
cuskiego „Gueydom". Wy
ładowują żołnierze francu

Dymisji Towera.
Londyn, 26 sierpnia.

(P . A. T.)

„Daily News* donosi, i* 
komisarz eatenty  Tower nie' 
bawem ustąpi se swego sta* 
nowitka. (Telegram o ty *  
podaliśmy przed 4 dniam i 
Bed. „Iskry").

Za propagandą bolszewicką.

Przed sądem doraźnym 
wojskowym przy ul. Monte- 
lappich odbyła rię rozpraw a 
prfeciw  Hersskowi F terb e - 
rowi, podpoiuczaikowi wojsk 
polskich, oskarżonemu o zbro
dnię nakłaniania do niepo
słuszeństw a, oraz narusze
nia obowiązków służbowych.

Eąerber, leżąc w szp ita 
lu ©kr, w Krakowie na od
dziale VI chorób wenerycz
nych w towarzystwie kole
gów bron!, prowadził ro z 
prawy pelityczae, w których 
nakłaniał do ushylenia się 
od służby wojskowej i wal
czenia na froncie.

— Gdyby wszyscy tak po
stępow ali— twierdził on —

Kraków, 25 sierpnia,

wojna dawnoby się już skoń
czyła.

W rozmowach swych su- 
pełnia nie taił, że je s t zwo
lennikiem bolszewismu i na
wet wyraził się, że komisa
rze bolszewiocy dla całej 
Polski są ju t  ustanowieni 
i że a&j wyżej . za tydzień 
„coś się stanie*!

Świadkowie zeznali obcią' 
ż«jąeo prsesiw Faerborow t 
wskutek czego trybunał do
raźny wojskowy wydał wy
rek, skazujący Faerberą n> 
wydalenie z arm ji i kart 
śaaierci przez rozstrzelanie-

Fa zatwierdzeniu wyroln* 
Faerbsr został zaraz wie* 
ezorem rozstrzelany n» 
podwórzu w ięzienny*.

Syłuaeja na G. Śląsku.
„Oberschlesien, mache nach!*

S ciaow iec, 26 iferpnia.

Bolszewicy w Wilaie.
Ryga, 26 sierpnia.

(T»l. wł.)
W Wii»ie przyszło do s ta r 

cia bolszewików s lit wina- 
mi, w którym zabito komi
sarza i 2 czerwoaogwardzi- 
stew,

JiiiI susią prnowić,
Warszawa^ 26 sierpnia.

(P. A. T.) .
„Kurjer Wzrszawaki* do

nosi: dowiadujemy się, że 
powstał projekt utw orsen 'a 
robót publicznych produk
cyjnych, które pozwolą zu
żytkować siły jeńców, a przez 
to złagodzą straty , które po
nosi szaib  państw a na ich 
wyżywienie. Projektowaną 
je s t budowa li aj i kolejowej 
na półwyspie Helu od Pu-

Z p am górnośląskich wi
dać, i i  rozbrujeuie zycherki 
nie s ts ta ło  dstąd ukończo
ne i że ta  banda zbrodnia
rzy nie daje jeszcze za wy- 
g rasą  przechodząc m iejsca
mi io  ofensywy. W więk- 
sześsi miast, gdzie ludność 
nieraiecza przeważa, zycher- 
ka funkcjonuje po daw ne
mu, aczkolwiek nie poczy
na sobie już tak butnie, bę
dąc pewną, że dat jej są 
politzonc.

Pierwszego daia po w y
buchu zaburzeń oświadczy
liśmy na tym miej-Cu że o 
jakim ś powstaniu na G. Ś lą
sku niema mowy; że jest 
to tylko samoobrona przed 
gwałtam i 1 mordami rozbe. 
stwionego krzyżactwa. W 
dwa dat późaiej kom isarjat 
plebiscatowy G. Śląska w 
swym komunikacie pow ie
dział to samo. Atoli nlem- 
co»  zależy bardzo by św iat 
m jśls ł, że ns G. Śląsku jest 
pewsUnie i dlatego prasa 
niemiecka wciąż trąbi o po
wstaniu.

P rasa  ta  uoaie ki zyozeć i 
krzyczy. Gdy mordowano 
pol ków, gdy rozbijano ze
brania, aresitow ano ludzi i 
kito ich w wlęąieniu, w te 
dy wszystko było w porsąd 
ku. Dla bandytów z z ac ie r  
ki nie znajdowano słów u- 
znani* za jej działalność 
gorliwą, a o jej ..mordach, 
rabunkach) i znęcaniu się 
nad polską ludnością nie

pisano wcale. Dziś. gdj 
peiaey prseatali się daw*^ 
mordować i w obronie i f  
c a i mienia wyprawią krzy
waka na tam ten św iat, pra
na niemiecka krzyczy * 
niebegłesy.

A prsecież. polacy moglibj 
z zupełnie czystym sumie- 
aaiem rła ąć  i bić niem có# 
Gdy na Warmji i M aiurad1 
przy pomocy bandyckich 
napadów przeprowadzoo!’ 
pleblseyt na rzecz Niemiec- 
wszystkie pisma niemiecki* 
na G. Śląsku zamieściły te
legram jakiegoś dygnitarz* 
z Prus Wschodnich: „Obef- 
schlesien mache nach*, o<> 
znaczy: „Górny Śląsku, zró* 
tak same!

G S 'ąsk, jako, że m* 
więksseść polską, postępu
jąc w myśl nakazu i recep
ty  mlemców, powinienbj 
spłynąć juchą krzyżacką- 
Ale polacy są ludźmi, ni< 
szakalami i iz niemali, ż® 
pedłe gady krzyżackie będą 
się obawiały ttosow aó n> 
G. Śląsku metody, stosowa
ne w Prus. Wschodnich. GdJ 
jednak stało się inaczej- 
gdy ochydne mordy i rabun
ki miały przeraz 6 i nypę'  
dzlć du-ha polskiego z tej 
odwiecznej dzielniay P ias
tów, nadszedł dzień zapłaty  

Dziś już żadne krzyki ni® 
pomogą i złote czasy d!> 
bandytów niemieckich ni® 
wrócą. Polacy nie ustąpi! 
od swych żądań równoupra*



w n le n ia  i ro z b ro je n ia  z y -  
cherki. __ ( O

Samoobrona działa..
Katowice, 26 sierpnia. 

W rękach polskich znaj

duje s ię  8 powiatów. S a 
m oobrona polska oczyszcza  
w dalszym ciągu G. Śląsk
ze śm iecia pruskiego.

W ostatnich dniach pola- 
cy zajęli po zaciętej walce  
Chorzów i R ybnik .

kwestjoiurjusze.
Opięta szkolra taki?, jak w 

g ’mnazjach rządowych.

j ią Ija przeznacza 300 000 f .  sz ł. aa żymtii 
ila  !u9iości tDzyikaiych terylorjów f  oh k i!

Biuro Reutera donosi, tt an
gielski n u i a t e r  ska rbu  dał se

twolenie t tł iędsyaarodew ew a 
o»ite tovłi fkredytów zanaso 

wycia w Paryżu  »a u ty c ie  s  
ka ji ta łów  sag ie lsk irh  ausiy

W a rs z a w a ,  26 s ie rp n ia .

800 000 faa tów  saterl. na  na- 
byoie środków żywności dla 
tych  uieszezęś iwyoh polaków, 
k tórych  ermje bclssewiokie 
w ypędaiły  do zsohcdnieh dsiel- 
nio Pclski.

Zamiast polemiki.
Oripswiedź posła Pietrzyka p M m lorskw iati

W e w c zo ra jsz y m  .G l o s i e  Pracy* z n r la z l a  s ię  p o d  p o 
wyższym  ty tu ł e m  o d p o w ie d ź  p. P ie t rz y k a  na  k r y ty k ę  p rze*  
m ó w ie n ia  j e g o  n a  w iecu  w to rk o w y m  w S o sn o w cu .  O dpO ' 
w iedź t ę  d r u k u j e m y  b e z  zm ian ,  a b y  czy tt  ln icy  w iedzie l i ,  
c o  p. P ie t rz y k  o  sw ej  m o w ie  p isz e  S ą d  o  ty m  k t>  z n a s  
m a  r a c ję ,  p s z o s t a w ia m y  tym , co  s łysze li  p r z e m ó w ie n ie  i 
czytal i  k ry ty k ę .  R e d .

W  odpowiedni na a r tyku ł  w 
J s k ra e *  se  środy d. 25 b m. 
touszę zaznaczyć, że redaktor  
tow in ien  zdawać sobie s p ra 
n ą  z tego, t e  porównywać 
inteligencji % proletarj&tesa 
t i e  można. B )  o s y u te  są oi 
ż ś ta i  iozeroy , nauczyciele i 
•rządaioy?  To są przesieź in
teligenci, ale jednocześnie Jest 
*• prawia wyłącznie g ro le ta r j t t  
w t* ł j  m  słowa tego znaeze 
ki* „A więo do walki o obro
żą  Pelski s ta rę ły  dzieci pro- 
łet&rjatu. 'Przeeiofc skauci to 
*eć dzieci p ro le tarja tu  prze
ważnie, gdzie wią® logika, p. 
lędaktorze? S tw ie r i i i łe® , że 
pierwsi le rw all  obeeną jed  
seśś, obecną zgodą i hwrmo 
•Ją  eadeoy, a awłaszeza ksią- 
t i  w Poznaóskiem. To są  fak- 
V .  t e  księża z ambon psuli tą  
»S#d%. To są  f e k t j ,  t e  książa 
•a wieeach publictmych wołali 
la  kak z P iłsudskim, śmierć 
3d», zdrajca. Wiąo książom na 
•deeaeh  to wolno czynić, a 
tonie powtórzyć tych  faktów 
•a tak im  sam ym  wiecu nie 
*el*o? Hola p. kręeieki. Z d ra 
dą  m y zawsze piątnowaó bą- 
•a iem y, choćby to był nawet

ksiądz. Dla księży, k tórzy  giną 
na  fconeie m am y eześó i u iu a -  
nie. Ale m am y nawet siaeu* 
nek  dla t j s h  dobrych  obywa
teli książy, k tórzy nawet są w 
Sosnowcu, a taey  są. Nie szu
kaj wiąe *an dobrych  ka ią ty  
tylko a* froncie. Nia p rzek rę 
ca] pan faktów i nie broń  te 
go, ezfg# nie atakowałem. J e 
żeli th e d s i  o ebłopów -*■ pa
skarscy, to ja  i łh  woale nie 
broniłem, leca stwierdziłem 
tylko fakt. Jeżeli zw aljzam y 
bolszewixm, że narzuca rządy  
swoje większości narodu, to 
m y  podkreślić m usim y z u zna
niem, żs skoro u nas Jest 70 
proc. l*dn#ści włośejaóskiej, 
£e na czele Rsądu Polskiego 
stoi przedstawiciel właśojań- 
stw a — Witos. Chcesz pan wiąc 
pomagać bolszewikom, którzy 
też wmawiają w oały świat, 
że u  b m  j* j t  rząd  narzucony. 
A to Jest kłam stw em , gdyż u 
nas na zasadzie dobrowolnej 
um owy i rg-?dy powstał rząd. 
A wią® nie kłam  pan, że w y
stępowałem prseciw inteligen
cji i księżom.

poseł Józef P ietrzyk.

I r e s f l i ,

Slzłś w p i ą t e k  27 bi m . K a z im 'e rz a .
J u t r o  e  s o b . t ę  *.8 6. m. A u g u s ty n a .

Wschód <ł«A«a §• 5 at 02 
Ztchó^ ,  %. 7 wu 00

i i f i r t i t  p i i i i u w i  i i h ł j  
i u t ó j  hciiaiczaij S tlijjwij

w Sosnowca.
W roku bieżącym zostaje w 

Seseowcu otwarta średnia szko
ła techniczną kc lejowe; wszyst 
kie prace, związane z jej uru 
theraieniorr, są tek dalece po 
sueitta , że w pierwszych dniach 
Września rczpóczną sią zajęcia.

Zaznaczyć n  usifiny, że bądzie 
to  pierwsza szkolą techniczna w 
uprzemysłowionym naszym mie 
ście.

Przecie tyle narzekań słyszy 
sią na  brak u bas szkół zawo 
dowych, że ta pierwsza powsta
jąca placówka spotka sią z 
prawdziwie szczerym poparciem 
spcłeczeństwa, gdyż da moż
ność młodzieży naszej ctrzymać 
tu  na miejscu w Sosnowcu wy
kształcenie zawodowe.

Dowiedzieliśmy sią od dyrek

tora ótwie rającej sią szkoły, inż. 
p. Mieczysława Cknoszki, że 
kurs szkeły średniej technicznej 
bądzie czteroletni. W roku 
bieżącym bądą uruchomione 
tylko kursy wstąpny 1 pierwszy.

Na kurs wstąpny bądą przyj
mowani kandydaci, którzy u- 
keńczyli 3 klasy szkóły śred
nie) lub 6 oddziałów szkoły po 
wszeehnej, na kurs pierwszy 
z rś  ci, którzy ukończyli 4 kla
sy szkoły średniej lub 7 od 
działów szkoły powszechnej.

Wszyscy bądą musieli złożyć 
egzamin wstępny z języka poi 
skiego, matematyki i rysunków.

Kandydaci, którzy ukończyli 
5 klas szkoły średniej lub wią 
cej, będą Przyjęci na kurs 
pierwszy bfz egzaminu. Na 
szkołą przeznaczo io  budynek  
Przy ul. gen. Hallurs, gdzie o 
becnie robią sią w przyśpieszo
nym tempie neleżne przeróbki 
na klasy i wzrsztaty

D )  chwili wykończenia, r o 
bót zajęcia będą się odbywać 
w gmach j  szkoły miejskiej przy  
ul. Zygmunta, gdzie pierwszego 
♦Tześnia rozpo:zną sią egzami
ny wstępne. Zapisy są Przyj 
mo wane w biurze Inspekcji 
szkolne] w Sosrovcu , ul Ma
łachowskiego 22, co dziennie o l  
go dr. 9 do 12 zrana, gdzie są 
do nabycia wzory p o la ń  oraz

Pogrzeb ś. p. d-ra A. Mlelęe 
kiego. Odprowadzenie zwłok 
ś. p. d ra Mielęckiego z kościo
ła do wegoru  na i t .  w. w. było 
wielką manifestacją nzrcdową.

Na czele póchodu kroczyła 
orkiestra wcjjkowa, za nią na 
koniach pułk ułanów z Będzi
na, delcj stowarzyszenia i 
zw!ązki, orkiestra z Piasków, 
ochrony i mnóstwo publiczno 
ścł. Z przygotowanej t ybuny 
przemawiali dr. Fałkowski w 
imieniu sejrir u, dr. Bartkiewicz 
w imieniu Towerz. lekarskiego, 
pos. Tomczak w imieniu koła 
sejmowego N. P. R., p. Jędral- 
ski w Imieniu rady nacz. Zwiąż 
ków zew. polskich, p. Brzeskot, 
przedstawiciel Śląska i wresz 
cie p. Płudowski, który odczy
tał telegram komitetu zjedno
czenia <i. Śląska z Polską, za
wiadamiający, iż komitet prze
znacza 5 tys. mk. na pomnik 
dla cflary mordu krzyżackiego 
i 10 tys. rrk. na stypendjum 
c ła  ślązaka, kształcącego sią w 
uniwersytecie warszkwsklro.

Wszystkie przemówienia były 
jednym okrzykiem zgrozy i pro
testu przeciwko niesłychanym 
gwałtom krzyżackim i przepo
jone nadzielą, ź® kr«w niewin 
na ś. p. d ra ft. Mielęckiego 
przyczyni s!ę do połączenia G. 
Śląska z Macierzą.

Treść telegramu z komitetu 
zjednoczenia Górnego Siąs 
ka z Rzeczpospolitą Polską jest 
nas tępu jącą t t  „Do głąbi o b u 
rzeni bestjel' wem hunnów łą 
czymy się z cgólnym żalem po 
stracie gorącego patrjoty i za 
cnego człowieka ś. p. dr. Mie
lęckiego, uwierzymy że zasłużo 
n* kara spotka barbarzyńców, 
a wielka idea nasza połączenia 
sią wszystkich ziem polskich w 
krótce zatryumfuje. Jednocześ 
nie de tU ru jem y na zapoeząt 
kowanie' funduszu na pomnik 
dla z»mordowareg5 5030 mk., 
na stypendium im. Mielęckiego 
dla górac ślązaka kształcącego 
sią na uniwersytecie Warszaw
skim lO.iOO marek.

Z Saturna W dniu 11 s ier- ' 
pnia b. r. opuścił naszą kapel- 
się , żegnassy z prawdziwym ża
rem p. Józef Karney, długoletni 
urzędnik Towarzystwa górniczo- 
przemysłewego „Saturn*.

Cryny pojedyńczych obywa 
żeli, ich szlachetna, wytrirtła 
preca, to przyszła pc tęg aN aro  

’ du i dla tego oddawać cześć 
ludziom zasłużonym jest po 
winnością społeczeństwa. Tym 
nakazem powedowani urzędni
cy Towarzystwa „Saturn*, w 
celu uczczenia zacnego kolegi 
i niespospelitego działacza spo
łecznego,—utwcrzyli dziesięcio- 
tysięczny fundusz stypendjslny 
Jego imienia, od jktórego pro 
centy bądą wypłacane, jako 
stypendjum, {słuchaczom wyż
szych zakłedów naukowych; 
dzieciom niezamożnych p raco 
wników Towarzystwa jgórnSczo- 
przemysłowego „Saturn*.

Poseł żydowski u premjeri. 
Podczas pobytu premjera Wito
sa  w Krakowie, poseł Sryja 
Thon wystarał sią o audjencję 
u p. Witosa, którego pros ł o 
przyśpieszenie wydania odezwy 
rządu w sprawie stosunków 
polsko-żydowskich. Premjer o- 
biecał, że odezwa zostanie wy • 
dana niezadługo.

Powrót z ,bol8z«wiokIeso ra 
ju* Z niewoli bolszewickiej 
zbiegło kilku jeńców polskich, 
którzy otrzymali ód barbarzyń 
ców Wschodu bolesną pam ią t
ką na cała życie. Jednem u z 
nich wypalili bolszewicy znaki 
na ramionach w kształcie epo- 
latów oficerskich, innym gwia
zdą sowiecką na csole. Czyżby 
to  miały być takża środki agi
tacyjne dla zyskania stronni
ków bolszewickiego raju?

W Gimnazjum i  R e p l l ń s k i e j
- w  B ę d z i n i e

Egzaminy i p o p r a w k i  ód- 30-go sierpnia. 
Rok szkolny od 6-go września.

2D Szfłoie {Handlowej Żeńskie} 
im. I(ról„ Jadwigi 11
utrzymywanej przez Towarzystwo S z k ó ł  Sredmlch

rszpoczyaiją si? e g n » iiiy  26 sltrp ili s 3.10 r .
Lekcje 1-ego września.

o t r i t m / t f a ć  r - g a l a r n i e  n » j « r : £ e ś ' j s J ’ 
s i t  w i a d o n j ś c i  z f r o n t u  m u s i

a b o n o w a ć  1 k u p o w a ć  p h r n a

po cenach oryginalnych tyko w 
Biurz® Dzienników i Ogłoszeń

SózetmHŁAWSKIiiCtO
w Sosnowcu, ul. 3 Maja f t  4, vis a vis dworca wiedeńskiego. 

Tamże do nabycia 2U T H S lf  O t l i  na sa ion  i*s*tomy
bardzo duży wybór i zimowy.

Kuchnia Cterw. Krzyża przy 
izbie przyjęć dla chorych i ran 
nych żołnierzy, mieszcząca s ‘ą 
w barakach na Pogoni, składa 
niniejszym gorące podzięsowa 
nie wszystkim osobóm, które 
c ;y  to getówką, czy też dara 
mi w naturze przyszły Jej z po
moce. Nie wszyscy cfiarodow 
by są nam zaąnf,—ponieważ 
gdy priysredł pierwszy tran • 
sport rannych, a kuchnia w lz 
bie przyjąć nie była Jeszcze 
przez Czerwony Krzyż zorgari 
zowaną, wiele cs5b przynosiło 
do  baraków mleko, zupę, chleb, 
herbatę z winem, kompot, ó - 
woce, ciasto, które zaraz sią 
rannym rozdaweło, nie woiagv 
jąc do k łiążłi.  Z darów póź 
niejszych zaznaczyć należy prze- 
dews?ystklm ofiarność p.p. r o 
botników huty Katarzyny, któ • 
rzy przynieśli dla rannego iół 
nierza 120 f. mięsa wieprzowe 
go i 325 f. kartcfil, oraz p.p. 
ogrodnikom z Sosnowca, któ 
izy «fferowali dużo jarzyn. 
Sklep Sprawiedliwość* w Mi 
lowłcech d t ł  45 f mąki razo
wej, 42 f. mąki pytlowej 20 f .  
cukru, 25 f. ryżu orez 15 szt. 
garnuszków i 4 filiżanki Drfę 
kujemy również p.o. urząd. Tow. 
Sosnowieckiego, którzy złożyli 
w gotówce 1,855 m. (tysiąc o 
slemset pięćdziesiąt pięć).

Wiele darów w naturze zło
żyli też p.p. Krawczyńscy, p. 
Drzewiecka, Kreczmarowa, Zie 
leniewska, Powiadowska, Peuc- 
ker, ftbramczykowa, Dtjl dowa, 
Jagiełłowlczowa, Nowakowska, 
Strzałkowska, Gumlńska, Kor- 
sakowa, p. Michał Pawł uszek, p. 
Chbrzelska, Łańcucka, Filip 
czyńsks, Słomska, Wolciechow 
ska, P.P. Zakrzewscy, Przybytek, 
Gostomska, Białkowska i Zel 
lerowa.

Polecając nadal opiece sp o 
łeczeństwa chorego 1 rannego 
żołnierza, prosimy ó składanie 
darów w Czerwcaym,krzyiu al
bo wprost w barakach — Izba 
przyjąć lub Świetlica.

Zarząd Czcrwonege Krzyżs, 
składa niniejszym podziękowa 
nie inicjatorom podwieczorku* 
koncertu w „Zaciszu* p p .  J ó  
zefowi Maciejowskiemu i Tade 
uszowi Krzyżanowskiemu za 
sumę mk. 29065, mk. 31 nie
mieckich ruo. 1.4), złożoną na 
ręce P. Wandy Siemiradzkiej, 
która zoTtrłu wołscona do Ban 
ku Handlowegó na rach. Czer 
wonego Krzyża.

Jednocześnie Zr rząd prosi 
w szystkich ofiarodawców o skła

danie ofizr w nsturze dla cho 
rych i rannych żołnierzy w 
szpitalu Żydowskim (i gmachu  
im Staszyca, gdzie Przyj nują  
na miejscu opiekunki od godz 
4 —6.

Ze straży obywaHjskiel. S ta 
rosta bądzlńssi mianował p„ 
Stefana Rayskiego klerowni 
kiem li kom'sarjatu s traż /,  
p. ftieksandra Woźnickiego kie
rownikiem III komisrrjatu SOS , 
p. Mikołaja Zwolińskiego k ‘e 
rcwnlkiem IV kom isaijttu  S O S , 
p. Fałiksa S łaszka  kierownl 
kism V komlserjatu S.O.S. i p. 
Bronisława Pawłowskiego kie 
równikiem posterunku straży w 
Milówkach,

Pierwsze ćwiczenia {S. O. c d  
być sią muszą w poszczegół 
nych kom karjatach w subotą  
dnia 28 o godzinie 7 ej reno

Z teatru. Dziś artyści dają 
przedstawienie w Dzbrowle 
grana będzie zabawna farsa 
„Cu tka Karola*.

Z teatru H. Czerneckiego. J u
tro, t. j. w sobotą przedstawi® 
nie w Dąbrowie. Wypełni wie 
czór ircywesoła krctochwiia 
s  rojska M. Bałuckiego „Kiub 
Kawale'ów“, w ł tó re j  artyści 
dają prawdziwy koncert hum o
ru szczeropolskiego.

W niedzielę w Sssnowcu na 
zakończenie sezonu kom edjo  
wego dwa przedstawienia, pc  
pełudniu .Cictka Karola*, wie 
czorem „Klub kawalerów*.

W poniedziałek w Dąbrowie 
pierwszy raz „On chce sią za-
fca *

0 książki 6U żołnierzy. W se 
betą, ftleś«i«ią i p « e t f ł r ł t ł e k  
ka»*«vkl «b tk« i» ić  b « l ą  a t l t -  
askaxla w aaia r e e r t a U  tre ą* 
• • k  4l» e*pl*»H wejekewyek. 
K s ś iy  »*««h W ląew yble  
i«» i e j t e ł l i e  i ^ i Z K i j t t u
kiiąśk! 1 b v m o r j  i i t ś a u j e  
l^ łs le r io w .

Polski ak ter—polskiemu żcłrtie- 
rzowi. P e l  l a a i M ta  ł*ca e i b t  
I ł U  s ą ]3  bw., w en * 
k le t s i  „Zttieae* wł*U! k s b * -  
• • t  e i ty ity * eey  « a l i i i U w  w ? -  
k i i j c t  Afftyełlw teafra EL 
G i i f i e t k  ege. O ik lae ttr ,  le te -  
*]», ?e«sł», * ie»peł«!eekt—■ja -  
f s y H  s!»* m w f i j e tk e  «« 
w i l sa  i B ti»fc««sa wteke f ł i y -  
ę f awfć fi 4 'b r * . .  m «m , b | t * l e  
w r Sc*ł?sa“, O ł h ó i —a s  te a
l y u  ś^USsisy Z » g ł |b l t  Dą-
b»#wsVJegt.



O f  f a r  f :

(iteieae tazp«4r«4ała w „Iskrne*
L 'tta f tb ijk  i iakłefćw te- 
th iitE ij* , które arflsallj 4e 
k i i f c b ą  s iła ik ą  i»  <rtM  
isć»#*l«ć#łw #r#l§k< f#I*Meh 

w S jKOw#*.
Ftfciyka A tm atti B* Kuops 

mk. i t  CO, OiUwsia Z’l*i# J 
G kisaietfthi Mb. ICC0, Ie* 
liariia mk. lOco,
D n h i i l *  liu ijikC K iM  ł Nt 
n ik  mk. *0(0, Ztkltd filii-  
kaifki Liwak *jJr. lsoo, Zsklai 
f»Usik«B«kl Stack eiaki mk. lo:o, 
T«w*l»|»tw* ,W  r* mk. iOC£>. 
OiUwiia MA12EI Bk. IIC© 
Tewaitysłw* ,8;!#* *k . itoe 
041* » n #  Cl«*tlk 1 FaltM ti 
Mk. 80CO, KotlmJ* J « t i  
b*)k» Mk. 4000, T***f#j*t«r# 
.I litltU ik ii*  s k .  1CCC0, Pi* 
kan i#  P atckna  Mk. ICO, 
Z tk ia i FiiktiiiM h. Otkeeu 
Mk. 1C00, ,Iik ł* “ Mk. *700, 
,«ł<e Fiaej* Mk. SBCO, ,K*i 
|«r ZttUkl* Kk. 100Q. lU ra 
natrakl 1 Pątiieh wk- kico, 
B»**ia Łi?»» »k . 8C0, F*bvy 
ka W46 Mi*«*a«6yak 0i*b»l 
Mk. 2300, B ala Sxlą*ieej **- 
fcłti Mttfc. Mk. i CC Cr Baiai i 
B i»I»as Ftkr. nweiów, »k . 
§00, Fibfjrka S * » r i r  A z i j -  
sieve* i *k . 1COO, K%ti*eaia 
L a ie ik  Piąłkenihi Mk. *100, 
Fakijka Blacharska Jaa 0is§* 
Mk. 1IC0, A*fcal Alukaki 1 
8-ka Mk. 1(00, Pilskie Tur. 
Haailiwe, c i la l t ł  w S jiiew si 
Mk. ICO, ff. F i i tm t*  Błaijl 
40 k*w. m ji t t ,  Ser. P rć n s-  
aairaia JO tu lió w  skm etek . 
Fakifka P*ńce*«k S tsiee i- 
aaaaka 10 lcii>*w t k t t f t i t l ,  
Tewarsystw* M*iaiis*rc«laaa 
Mk. 8C00, Łtńcothl i Sy» Febr, 
Ifaietaeiiów mk. S0G6. Paąiee 
ala Ł a» |if« h ia  Mk. >600, 
Wieesetek Feileja* CfetelaJa 
F a n a  a mk. S'C0. Ktiem 
t»,COO Maick.
Zwląićk filaklah ę iiem jihw . 

w Siłatw aa,
Ceislaw Jiik*M iłi 1 fca- 

I ta l ,  17 kolak, 7 aabol 1 giłaa.
Praeeviey i rek. Tatr. Akr. 

sŁ ifi» ta"«  Lsjlasj *a itlai* 
n a  folikltg* Bictj 11 a j i f i i ł  
f«wi«nakai ■ kap. „Aiies!" 
Mk. 610, wjlaia! ilek irjftay  
Mk. 1040 1 kemitei lywitee- 
elevy m l. 544, r*»t ku1I?4 Mk.

K* Cciwiay K**jt a lła la  
SCO m l. Im lttłh  M jehvi*.

Mai]aa Ptsshewekl & gile, 
1 kalia , kawałek m lilil  1 ka 
aralak aloMl*]cM.

lfl%t»l€Mi# Dąbrtirehe Bę- 
iilća lieg*  wlraltala ełtajll 
sa CaaiMfiy I i t j t :  L tsgicv 
Teoier mk. JOO. 8s»j*tr Au
ły} Bk. 10, Gróikatg mk. 10, 
live*  B n a i  mk. ICO, Eieh ca
bas m Aklila Bk. 50, l u e k t n  
Fiaiaiaark mk. 16.
Kat im  SU Maitk.

VIII Kiml*#ijt4 P. P M 
lesieiew i# Mk. 516 aa f s «  
waiy K tiyi.

J 61 cf f lta iia  a Bąbrewy 
100 gila 1 51 aakai.

J in y  DKik 1 Olj I a Bsitli 
a liljli: 8 gilay, 61 ir tk s*  ma* 
aaty m ianlaxe, t i a i i  i l  4a- 
witki, 1 kawałki b łtthy  ma- 
aitiael i gaaik M aii|iB j.

ogóloc pole żenie państwa 
uchwali ! jednogłośnie wpro
wadzić 10-godziony d z ie l
pracy bez w ynagrodzenia 
za godziny dodatkow e.

Telegramy.
Oiiaraośc robotników

W arsz&wa, 26  sierpnia.
( P .A  T )

„Frzegl. W .ec i.' donosi, 
t e  robctt-icy w arsztatów  i 
zaklaaów wojsk o w j th  w 
Foznaniu ze wzgMdu [na

fiwałty niemsdw
na Pomorzu.

Warszawo, 26 sierpnia.
(P. h .  T.)

Bandy niemieckie na sa- 
siadających z Pomorzem 
obszarach plebiscytowych 
poniew;erajQ i wypędzała 
przemocą osiadłych tam 
zdawna polaków, niędzy 
innymi zbito i mymitzsono 
proboszcza Dziadowskiego 
i ziemianina Tragsztajna. 
Wiela polaków zmasza się

do Gciec2ki, groźęc im 
śmiercig.

V  Biskapca więziono bez 
powoda aptekarza Wolskie
go i 7 innych osób. Wła
dze p.'askie wszystko to to- 
lerajq i milczqeo popierejq.

Zwetanls se|«G.
Warszawa, 26 sierpnia.

(P  h .  T.)
Na skatek źqdania 2 \niqz- 

ka lad. n e r , eby sej zo
stał Zflcolany, m arsz. Trqmp- 
czyński wyznaczył posie
dzenie konmenta senjorótp 
na sobotę, 28 b, m. no 12 
u) podadnie. Konwent roz
strzygnie ktrestję z^odon a 
sejma.

Dom Handlowo-Przcm^słow^ „Siła“
w Sosneweu, CUwłezna 1.

.........................; 1 p o l e c a  j - ..

tw3rź® hdrswa 63 — 67 proc. zawsriaUl po 
Hit, 28 za funt w sprzedaży burtowe] oraz

mydło szare wszeikich gatunków , proszek mydlany, 
papę dachową, smok; dachow ą, oleje m ineralne i ro 
ślinne, terpentynę, farbę i m asę drukarską, żywicę pi

wowarską, kalafonję i inne.

M Y D Ł O  in t a t t b ą  67 ; r n ,  tiisz iz i

(« i  n ik S K u  d , C w ftlid ak afi)
■przeduja h u t t m  «  U«Sda«S« »|ra#iac»«7d i raswor^ąisa-

Rlanil ną4*
V. O W B I B E m A n '  A w m w I w ,  ( w a n r #  SM v

WAMi WekM podszfiraNla sią w»Ją iądajeła n;-
Ała tyłka n  imUm <3. O w e« i» * k # ft# .

8-klasowe Gimnazjum Żeńskie 
Polskiej Macierzy  S z k o l n e j

(p r a w a m i R zból p a ń stw o w y c h )
przyjmuj# od 16 sierpni* zapisy nowych kandydatek w dni po 
wszcdnl# ad godziny 10 ej reno de 1-ej popołudniu Przy z« pisie 
składa alf metrykę, iwlaseotwe szczenienia espy 1 marek 60, któ 

ryeh się ni* zwraca, e li* kandydatka ni* bidzie przyjęte.
Efliaiin wstEBBi i .  24 tltiiBla 8 mlz. §rni. Peczatik Islci! 1 25 sisrsaia.

f i R j i v t v a  Średnia S z tc ła  Z tc h i i c z u
E O L E J O W A  w  S o s n o w c u

cglesza,  i e  e g z tm in y  na kurs pierwszy i wstępny 
rozpccz rą  się w dniu 1 września r. b. o godz. 9 ra 
no w lckelu szkoły miejskiej przy ul. Zygmunta

Zapisy są przyjm owane codziennie od godz. 9-ej 
do godz. 12 w biurze Inspektoratu Szkolnego, ulica 
Małachowskiego Ns 22.

Dyrektor

Mieczysław Cimeszke.

8-K L A SO W E GIM NAZJUM  MĘSKIE
(z prawami szkół państwowych) 
w  i c s n o w c n - S i e l c D

z a w i a d a m i a  Rodziców i Opiekunów, że e g z a m i 
ny wstępne i poprawkowe rozpoczynają się w piątek 

dnia 27 sierpnia o godz. 2 popołudniu.  
P o c i ą t e k  l e k c j i  d n i a  2  w n e ś e ł a ,  

Sskoła mieścić się będsie pray ulicy Dęblińskiej JS£ 1 
w lokalu pensji W-nej Raadkiewłosowej, 

Kanceltrja (tymczasowo Dęblińska 11,) przyjsuje zapisy od g 10—1

POMPY odśrodkowe, turbinowe dla najw yż
szych podnoszeń szybowe, piono- 

dla zasilenia kotłów dla wo-we
- dociągów, fabryk, domów i etc.

W a m  El. T £ f f t k  1 1 f f t  WARSZflWfl, 
Fabryka  m aszyn V  1 1 | I 11 V Złota  65 

i aparatów v l i l l  U w  Tolefon 68 2§. 
■łOżfEiy dostarssyć ze składu lub w krótkim czasie 

następujące pompy:
wydajne ść 
l i t r .  min.

50 J

podnoszen ie  liczba 
m asz .  metr .  obrotów

30 1450
| w vda jność  

l i t r .  min .

1500

podnoszen ie  
m asz .  metr .

85
l i c z b ,  obrotów

1450
500 45 1450 15(0 100 1450
700 40 1450 1500 130 1451
7 o 61 1450 2500 80 2800
700 60 2800 2500 150 2800
700 75 145o 2300 230 2800
7CO 90 28'0 30C0 30 1450
700 120 2800 30(0 55 1450
900 200 28 0 30Oo 85 1450

1(00 70 28io 3000 100 1450
10(0 110 2800 3000 160 1450
1000 150 2800 50 0 10J 2800
1500 45 1450 5000 220 2800
1500 70 1450 5000 300 2800
oprócz pomp mniejszych i dla siższego podnoszenia

W IĘ K S Z E  PO M PY  W Y K O I l J E A l l  S Z IB K O .

Zarząd będzińskiego Mł^na

B-cj Laskier i S-ka
B ę d z i n ,  u l .  K o ś c i u s z k i  A -  3

podaje  do wiadomości z a rzą d o m  kopalń  i fabryk, 
instytucjom komunalnym i kooperatywom, iż młyn 
nasz urządzony według najnowszych w ym agań  tech
niki, związany koleją własną bocznicą i produkujący 
4 wag. zboża na dobę, przemiela zboża po cenach 

i na kondycjach bardzo przystępnych.

Dyret cja gimnazjum państwowego in. St. Staszica
powiadamia rodziców i opiekunów, ie  sajęcia szkolne 
rospocztą się d. 30 sierpnia nabożeństwem parafjalnym  
w Sosnowcu o godzinie 9 reno. Zbierają się uczniowie 

przed kościołem.
Gimnsrjum mieść ć się będzie w lokalu gimnazjum 

żeńskiego Polskiej Macierzy Szkolnej na ul. Małoehow- 
skiego JV» 7.

Lekcje rozpocarą się dni# 31 sierpnia. Zajęcia bę
dą popołudniowe i trw ać będą od 2— 6 mm. 15.

W 8*kl Szkole Realnej żeńskiej

R. Rzadkiewiczowej
w Sosnow e u ul. D ęb liń sk i Ni 1. 

zapisy uczenie od 18 sierpnia codziennie od 11 do 2, 
egzaminy wstępne 27 sierpnia o godz. 9-tej.^
Lekcje 81 sierpnia.

P r b n i  um ebiow auy  w S o sn o w cu  
* U n t - I J  iUb Dąbrowie poszuku e  
urzędnik państwowy Oferty d o  re
dakcji p o d . ( J r z ą d n ik * _______________

Restauracja wraz i  urzą d za 
n iem  I m le s .k a n ie  um eblow ane.  Wia- 
don o ś ć  w . iskrze*.

Z|UDiOnO p rzezZP władze  ̂ n i e 
m iec k ie  za Ns 7205 na lmią Aleksy  
Szolc

, j l h t n n i )  paszport  rosylski  i 
£ J £ U U J U U U  ta r te  to żsa m o śc i  na 
Imią M endla B lum ensztyk.  Z * ró c ić  

„Lkra" Dąbrowa
pas p o rU m ią  He.  
Włenera, wydany  

władze  n iem ieck ie .

m ana
przez

Ł M L f t f e U  R. K rtn c  D eklerte  9.

b z a fQ
sprzederr ,  Kcłłąte a 3 m  1.

#ff*y|m«]c re#cr««ji M«(<yay £c 
pltsafo, i#y«i&, rathostsaltt. gr*wola 
*y, wm ołhody, notocykle, rowery 
■■Si- istacxae, ulflowMie krgytea 
■•iy i Huelkie roftety a
9 tekrti et echa alki

rctrzebn> Hr ”ók t ^ ±i*
m ieś* .  W ladcm nść  bosnoalec, 
»od»k-epO 50. V o j » ń ć t y k

rrr ź  ll- 

Pł*-

t ,  Q a t M n )  prszpo>ł na imią Icek  A a f i l l ^ i  Juda DrOrłowski.

l wyiśwaa HSI«f BtitrtarokL ! Brakarsli .Stiff", n


